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7 dodatkiem urzędowym 
wychodzi codziennie o 3ciej 
godzinie po południu, z wy-1 
j ałkiem św iąt uroczystych 
i niedzitli.

P r e n u m e r a t a  wynosi 
z przesyłką pocztową na rok 
cały 16 i ł r . j ua kw artał 

z lr ., na miesiąc 1 7-ir. 
35c. Miejscowa n a r o k  t2 zł- 
na kw artał 3 z łr., n a  miesiąc 
ł złr.

Za i n i e r a t y  i arty­
kuły nadesłane od jednego 
wiersza: pierwszy raz 6 c., 
drugi i trzeci po 5 c. Na- 
leżytość stęplowa od każdej 
inseraty 30 o.

Przesyłki (franco) od­
biera Admiuiutracya Gazety 
Lwowskiej. Numer poje­
dynczy w Ezpedycyi Gazety 
(Ulica Wałowa Nr. 370) 5e.

R e k l a m a e y e  wolne 
od opłaty pocztowej.

Część urzędowa.
Jego c. i k. Apost. Mość wydal następujące 

najwyższe pisma odręczne:
Kochany hrabio B e u s t !  Na podstawie XII. ar­

tykułu węgierskiej ustawy z 1867 i ustawy z 21go 
grudnia 1867 dla królestw i krajów reprezentowa­
nych w Radzie państwa zwołuję dołączonem w od­
pisie pismem odręcznem delegacye na dzień 21. li­
stopada b. r. do Pesztu i polecam Ci uczynić, czego 
potrzeba do przedłożenia odnośnych przedłożeń.

Schonbrunn dnia 11. października 1870 
F ranciszek  J ó z e f  w. r.

B e u s t  m. p.

Kochany hrabio P o t o c k i !  Widzę Się spowo­
dowanym zwołać delegacye, które wysłane być mają 
i  Rady państwa na podstawie ustawy z 21. grudnia 
1867 r. i z węgierskiego sejmu ua podstawie XII. 
artykułu ustawy z 1867 r. dla załatwienia wspólnych 
spraw na rok 1870, na dzień 21. listopada h. r. do 
Pesztu dla rozpoczęcia czynności w sprawach nale­
żących według ustawy do ich zakresu działania.

Wzywając równocześnie Moje ministerstwo dla 
sp ra w  wspólnych do przedłożenia konstytucyjnych 
projektów, polecam Ci uczynić, czego potrzeba do 
zwołania członków delegacyi, którzy mają być wy­
brani.

Schonbrunn dnia 11. października 1870.
F ra n ciszek  J ó z e f  w. r.

P o t o c k i  m.  p.

Kochany hrabio A n d r a s s y !  Widzę Się spo­
wodowanym zwołać delegacye, które wysłane być 
mają z węgierskiego sejmu na podstawie XII. arty­
kułu ustawy z 1867 r. i z Rady państwa reszty kra­
jów Mojej monarchii na podstawie ustawy z 21. gru­
dnia 1867 dla załatwienia wspólnych spraw na rok 
1870, na dzień 21. listodada b. r. do Pesztu dla roz­
poczęcia czynności w sprawach należących według 
ustawy do ich zakresu działania.

Wzywając równocześnie Moje ministerstwa 
dla spraw wspólnych do przedłożenia konstytucyj­
nych projektów, polecam Ci uczynić, czego potrzeba 
do zwołania wybranych już cz łonków  delegacyi.

S c h o n b ru n n  dnia 11. paźdz ie rn ika  1S70.

F ra n ciszek  J ó z e f  w. r.
A n d r a s s y  m. p,

Jego c. i k. Apost. Mość raczył najwyższem 
pismem odręcznem z 12. października b. r. nadać 
dyrektorowi akademii terezyańskiej radcy rządu dr. 
Aleksandrowi P a w ł o w s k i e m i  w uznaniu jego za­
sług order żelaznej korony trzeciej klasy z uwolnie­

n ie m  od_taksy.

Gmina Kobylany i Więckowice w starostwie 
krakowskiem położone, postanowiły założyć w Ko- 
bylanach szkołę trywialną i w tym celu zobowiązały 
się aktem fundacyjnym:

1. Postawić budynek szkolny, wraz z pomiesz­
kaniem dla nauczyciela i utrzymywać go w dobrym 
stanie, tudzież dać grunt na ogród przy szkole ob ­
szaru % morga pod Nr. parc. 86.

2. Posprawiać potrzebne do szkoły urządzenia, 
i utrzymywać je w dobrym stanie.

3. \ .  ypłacać każdoczesnemu nauczycielowi ro­
cznie w ratach miesięcznych z dołu 210 złr. w. a. 
oraz własnym kosztem utrzymywać stróża do usługi 
szkolnej-

4. Co do dostawy drzewa i prawa prezento­
wania nauczyciela będą zachowane przepisy ustawy 
konstytucyjnej z 12. sierpnia 1866.

6. M ypłacać na poniuiejsze wydatki szkolne 
10 złr.

W torek 18. Października 1870.

Okazaną temi ofiarami gorliwość w szerzeniu 
oświaty ludowej podaje się z wyrazem zasłużonego 
uznania do powszechnej wiadomości.

Z Rady szkolnej krajowej.
Lwów dnia 7. października 1870.

Część oieurzędowa.
L w ó w ,  18. października.

O usiłowaniach mocarstw neutralnych a w 
szczególności Austryi podjętych w celu przywróce­
nia pokoju pisze „W arrens Correspondenz": „Wielka 
wojna, która wojska niemieckie sprowadziła pod Pa­
ryż, wywarła także wpływ na mocarstwa neutralne. 
Względy na ludzkość i dobrobyt narodów wywołały 
we wszystkich kierownikach państw europejskich 
wspólne życzenie, by położono kres okropnym skutkom 
wojny. Mniej niż w innych wielkich walkach spodzie­
wać się można, że usiłowania mocarstw neutralnych 
zdołają przywrócić spokój w Europie. Wobec szyb­
kiego zwrotu wojny i całego szeregu klęsk ponie­
sionych przez Francyę nie było czasu na interwen- 
cyę mocarstw w chwili, gdy walka nie była jeszcze 
rozstrzygniętą. Zaledwie tyle czasu zyskały gabinety, 
by pospieszyć z przedstawieniami do stron wujują- 
cych, a już jedna strona znalazła się w tak nie ko­
rzystnym położeniu, że zwycięzca niechętnie mu­
siałby przyjąć projekta rozejmu Wspólny krok 
głównych mocarstw neutralnych Europy zdołałby 
był może wywrzeć jakiś skutek ale niepodobna było 
mocarstwom tym porozumieć się pomiędzy sobą. 
Pośrednictwo Anglii minęło bez żadnego skutku, 
g a b in e t  petersburgski nie miał chęci przyłączyć się 
do wspólnego kroku mocarstw neutralnych, Włochy 
w ostatnich czasach zajęte były wyłącznie sprawą 
rzymską a i/.olowane staraniu Austryi w celu przy­
wrócenia pokoju mogłyby więcej zaszkodzić niż po- 
módz. Francya nie przebaczyłaby naszemu gabine­
towi, gdyby ten najpierw był jej doradził odstąpie­
nia kawałka terytoryum a Prusy za złe wzięłyby 
Austryi, gdyby ta skłonić je usiłowała do opuszcze­
nia pewnej części ich warunków. Każde p o ś r e d n ic ­
twa już z natury r ze czy  na tein p o le g a ć  musi, by 
obie strony odwieść w pewnym stopniu od ich pier­
wotnych postanowień. Państwo, któreby samo przy­
jęło na siebie takie zadanie, mogłoby łatwo ścią­
gnąć na siebie niechęć obu stron. Każda strona po- 
dejrzywałaby to mocarstwo o tajne plany i zarzu­
całaby jej stronniczość, której w istocie nie było. 
Ta przeszkoda w pośredniczeniu ustąpi zupełnie, 
skoro neutralne mocarstwa zgodzą się na krok wspólny. 
Jeżeli mimo różnicy w interesach i zapatrywaniach, 
która istnieje między mocarstwami, przyjdzie do 
skutku wspólna icb interweneya, to podobne zarzuty 
nie mogą być podniesione a nadzieja osiągnięcia 
skutkn u stron wojujących stanie się prawdopo­
dobniejszą."

„Chociaż wiedeński gabinet od wybuchu wojny 
nie chciał stawać na czele w zabiegach interwen­
cyjnych, mimo to stara się ciągle usunąć te trudno­
ści, dla których dotąd neutralna Europa nie użyła 
swej powagi dla przywrócenia pokoju. Czynność na­
szego ministerstwa spraw zewnętrznych koncentruje 
się w tern usiłowaniu."

Rosyjski „Inwalid" donosi, że gubernator war­
szawski jenerał hr. Berg zawiesił czynności sądu wo­
jennego, który dotąd urzędował w warszawskiej 
cytadeli.

W i e d e ń .  „Oest. Corr.“ donosi: Najjaśniejsza 
Pani wyjechała z J. C. W.' arcyksiężniczką Maryą 
Waleryą 15. b. m. rano do Tyrolu. Najjaśniejsza Pa­
ni jechała z J. C. W. cesarzewiczem Budolfem i ar- 
cyksiężniczką Maryą Waleryą, Najjaśniejszy Pan zaś 
z J. C. księżną Alenęon z Schonbrunn do Penzing,- 
gdzie się Najjaśniejsi Państwo pożegnali. Na dwor-

R o k  w yd an ia 60 .

cu w Penzing znajdowali się namiestnik baron W e­
ber , starosta Jaden von Sechshaus i burmistrz 
Schmidt.

— Pod tytułem „Ankieta gimnazyalna“ 
zawiera „W iener Ztg.“ następujący artykuł: „Pod­
jęta przez ministra oświaty dr. Stremayr roforma 
szkół gimnazyajnych była powodem zwołania . ankie­
ty profesorów gimnazyalnych, która obradowała w 
ostatnich dniach ubiegłego miesiąca. Stenograficzne 
sprawozdania z tych posiedzeń wkrótce przedłożone 
zostaną publiczności. Jakkolwiek z tego powodu o- 
becnie nie można jeszcze wydać uzasadnionego sądu
0 rezultatach tej ankiety, nie braknie jednakże już
1 dzisiaj głosów, które tak merytoryczne uchwały 
jak i skład tej ankiety ostro krytykują i sprawę tę 
czysto fachową na pole polityki sprowadzają.

Nie schodząc w dyskusyi na to pole, można prze­
cież skonstatować, że rozmaite zarzuty podniesione 
dotąd przeciw temu krokowi ministerstwa oświaty są 
po części zupełnie nieuzasadnione a po części opie­
rają się na faktach nieprawdziwie lub błędnie podanych.

Przy ocenieniu powyższej sprawy, którą jako 
pierwszy krok praktyczny dążący do rozwiązania dłu­
go i obszeruie omówionej kwestyi gimnazyalnej tylko 
z zadowoleniem powitać można, należy przedewszyst- 
kiem zastanowić się nad zadaniem ankiety i celem 
jej zwołania. Nie chodziło tutaj o jakieś stanowcze 
uchwały ani nawet o glos, któryby w sprawie refor­
my gimnazyalnej był rozstrzygającym.

Wyłącznym celem zwołanej ankiety było ow­
szem wysłuchanie zdań i doświadczeń biegłych pe­
dagogów i wyświecenie wśród wymiany zdań zapa­
trywań o humanistycznym przeważnie lub realisty­
cznym kierunku nauk gimnazyalnych —  jednem sło­
wem chodziło tu o podwalinę dla rozpoczętego już 
rozwiązania kwestyi reformy gimnazyalnej. Że to 
było w pierwszym rzędzie celęm ankiety, wynikało 
to już z pisma zwołującego ankietę i postawionych 
tam ośm pytań, z których na pierwszym planie stały 
pytania o uży tecznośc i  klas przygotowawczczych, O 
obow iązkow ej nauce rysunków i obcych języków, o 
rozszerzeniu nauk przyrodniczych w wyższych kla­
sach i połączeniu ich z egzaminem dojrzałości, o 
rozkładzie nauki religii, o stosunku klas niższych do 
wyższych, o reformie egzaminów dojrzałości itp. 0 -  
czywiście pytania te nie wyczerpywały wszystkich 
kwestyi, które ministerstwo poruszyć miało i nie s ta­
wiały żadnej zapory inieyatywie zgromadzenia. Punk- 
ta te ogłoszone zostały równocześnie ze zwołaniem 
ankiety t. j. w początku września, a ponieważ an­
kieta rozpoczęła swe obrady dopiero dnia 26. z. m. 
w Wiedniu, więc członkowie jej mieli więcej niż 
trzy tygodnie czasu do gruntownego studyum nad 
postawionemi tematami. Ztąd w ynika , iż twier­
dzenie, jakoby członkowie ankiety dopiero w ostat­
niej chwili dowiedzieli się o tych punktach, jest zu­
pełnie nieuzasadnione.

Wydanie sądu o sposobie rozwiązania tych te ­
matów byłoby jak powiedzieliśmy, przedwczesnem, 
gdyż w kweslyach fachowych bez znajomości facho­
wych motywów popierających jakieś zdanie krytyka 
komunałami celu swego nie dopnie i przy ocenieniu 
przytoczyć musi powody ze swej strony. Największa 
jawność, z jaką powzięte przez ankietę uchwały po­
dane zostaną do publicznej wiadomości do ocenienia, 
co stanowić będzie niejako najbliższe stadyum 
wtraktowaniu całej tej kwestyi, nastręczy dużo spo­
sobności do wyrobienia sobie samoistnego sądu o 
większej lub mniejszej wartości tycb uchwał, które 
jak  wiadomo posiadają tylko charakter czysto infor­
macyjny. Sąd ten będzie niezawodnie tera pożfdań- 
szy, jeżeli opierać się będzie na fachowem wykształ­
ceniu, na nieuprzedzonym, istotnym interesie dla tej 
sprawy. Zarzuty podniesione przeciw składowi an­
kiety i twierdzenie, że zwołanie ankiety dokonane 
zostało „w sposób lekkomyślny" z uwzglę^aieniem
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pewnych konfesyjnych kwalifikacyi, nazwać już dzi­
siaj można nieuzasadnionem ^odejrzywaniem.

Ponieważ chodziło tu głównie \> skonstatowa­
nie doświadczeń zrobionych na polu nauk w austry- 
ackićh gim nazyach, więc przedwczesnym krokiem 
byłoby zwołanie zagranicznych znakomitości, co 
z pewnej strony wytknięto w dziwnie szorstkim tonie. 
Ankieta musiała składać się tylko z krajowych ludzi 
fachowych a mianowicie z profesorów gimnazyal- 
nych. Wybór członków pozostawiono krajowym wła* 
dzom szkolnym a gdzie takowe jeszcze się nie u- 
konstytuowały szefom krajowym w ten sposób , iż 
wezwano te władze, by wysłały z każdego kraju do 
ankiety dwóch znakomitych profesorów gymnazyal- 
nych, reprezentantów humanitarnych i realistycznych 
fachów.

Przytem wyraźnie podniesiono, ażeby władze 
przy wyborze profesorów nie uwzględniały ani na­
rodowości ani urzędowego stanowiska i że nie na­
leży upatrywać żadnej różnicy pomiędzy gimnazyami 
utrzymywanemi przez państwo, kra je ,  gminy lub 
korporacye. O wyborze decydować miały tylko fa­
chowe wykształcenia i wypróbowana zdolność. W isto­
cie członkowie ankiety są znanymi i powszechnie 
cenionymi ludźmi fachowymi, jakimi są także profe­
sorowie powołani wprost przez ministerstwo oświaty: 
pp. Hochegger, Mitteis, Pokorny z Wiednia, profe­
sor uniwersytetu z Gracu Schenzi, radca szkolny 
Auspitz z Berna, profesor Schwab z Ołomuńca, pro­
fesor Fellocker z Kremsmiinster, profesor Tingerle 
z Trydentu i inni. Jeżeli zapatrywać się będziemy na 
te osobistości tylko ze stanowiska ich specyalnego 
zawodu i w związku ze stanowiskiem, które w nauce 
i zawodzie nauczycielskim zajmują, jeżeli z tego 
punktu krytyka zapatrywać się będzie na zwołanie i 
obrady ankiety, inaczej sąd wypadnie niż teraz, gdy 
krytyka przystępuje do ocenienia fachowych kwestyi 
z politycznemi przesądami."

B c r l i i i .  „Staats-Anz.“ podaje następujące szcze­
góły o wycieczce załogi z Metz dnia 7. października.

„Z  pod Metz, 8. paź d z ie rn ik a .
Wieś Remy, położona od Metz na lewym brzegu 

Mozeli stała się znów dnia 7. t. m. celem zaczepki 
n ie p rz y ja c ie lsk ie j ,  czy to, że Francuzi w y p o ś r o d k o -  
wali słabsze obsadzenie lewego brzegu Mozeli, czy 
też, że sądzili łatwiejszą mieć rozprawę z landwerą 
niż z gwardyą lub linią. Dnia 7. po południu o go­
dzinie 1 wyparii się w silnych oddziałach pod Mai­
son rouge na St. Remy, Les Petites i Les Grandes 
Tapes. Tam zatrzymały były forpoczty dywizyi Kum- 
m era  pozycye swe zajęte 2. października. Staranie, 
aby te pozycye mimo liczebnej przewagi nieprzyja­
ciela utrzymać, nie uwieńczone było dobrym skut- 
kie m przy pierw szem silnem natarciu jego, chociaż 
wojsko nasze rozwinęło niezmierną wytrwałość i 
najświetniejszą odwagę. Prawie równocześnie z za­
czepieniem na lewym brzegu Mozeli nastąpił atak 
demonstracyjny, mniej natarczywy i słabszemi siłami 
wykonany na prawym brzegu na I. korpus w pozy- 
cyach pod Servigny i Noisseville i na X. korpus na 
linii Malroy-Charloy; tu przyszło jednak tylko do 
ucierania się artyleryi i strzeleckich oddziałów. W y­
raźnie nie miał ten atak innego celu, jak odwróce­
nie uwagi oddziałów stojących na prawym brzegu 
od zamiarów nieprzyjacielskich, które chciał na le­
wym wykonać, a mianowicie przeszkodzenie odko­
menderowaniu tych oddziałów na drugi brzeg Mozeli.

Pomimo to przeszły pod Argancy pułki pie­
choty nr. 16 i 57 z X. korpusu (brygada Wedell) 
przez Mozelę, aby tutaj zaczepić nieprzyjaciela z le- 

■ wego skrzydła wspólnie z dywizyą Kummera, równo­
cześnie zaś zaczepiły z prawego skrzydła pułki pie­
choty nr 9 i 48 z III. korpusu, opanowały i utrzy­
mały się w Bois de Woippy5 znajdującym się na le­
wem skrzydle nieprzyjaciela, dotarły jeszcze dalej 
aż pod Bellevue i zagroziły tak mocno nieprzyja­
cielskie lewe skrzydło, Że przy współdziałaniu dy­
wizyi Kummera i brygady Wedella na front nieprzy­
jaciela, musiał tenże zajęte zrazu i dzielnie utrzy­
mywane pozycye opuścić. Oko ło  godziny pół do 
siódmej były te pozycye znów w naszem posiadaniu. 
W aga bitwy była na lewym brzegu, co się już z na­
szych s t ra t  wykazuje. Po tym brzegu wynosiły one 
nie mniej jak  1350 ludzi, podczas, gdy po prawym 
tylko 80. Najwięcej strat poniosła dywizya Kum­
mera, prawdopodobnie przy zdobywaniu na początku 
pozycyi straży przednich. O ile się znów III. korpus 
odznaczył, dowodzi najlepiej ta okoliczność, że mię- 

' dzy ogólną stratą 165 ludzi, poległo 13 oficerów."

— O zburzeniu wioski Peltre w okolicy Metz, 
tak piszą do „Elberfelder Z tg ." :

„Oznajmiono mieszkańcom, że muszą opuścić 
wieś o 8ej godzinie i to z całem mieniem, jakie po­
trafią zabrać z sobą, gdyż o 8ej godzinie punktual­
nie wioska zapaloną zostanie. Dwom kompaniom pie­
choty kazano wykonać podpalenie. Około godziny 
Gej mieszkańcy Peltre wychodzili z wioski. Widok 
tych ludzi, wychodzących z dobytkiem swoim z ro ­
dzinnej wioski, w której tak długo mieszkali, a która 
wkrótce miała być kupą popiołów, był boleśny. Na­
przód przypędzono do nas bydło, za bydłem szli 
mieszkańcy, mężczyźni i kobiety, starce i dzieci, 
wszystko obładowane wyniesionemi rzeczami i we 
łzach skąpane. Najbardziej jęczały kobiety, które, 
załamując ręce, rzucały od czasu do czasu wzrok 
pożegnawczy na wioskę. Mężczyźni szli po większej 
części w skupieniu. Szczególne wrażenie wpośród 
tego obrazu pełnego boleści boleści i smutku, spra­
wiały szeregi małych dzieci, które wesoło szły drogą, 
jak  gdyby chodziło o zabawkę lub żarty. Przez 
kilka godzin trwał ten pochód ku nam; kiedyśmy 
już ostatniego człowieka zobaczyli po naszej stronie 
widnokręgu, zaczęliśmy w Peltre przygotowanie do 
podpalenia wioski. Z uderzeniem ósmej rzuciliśmy 
iskrę w palną masę i w kilka chwil potem cała wieś 
była w jasnych płomieniach."

„Karlsruher Ztg.“ donosi, że wkrótce rozpoczną 
się óperacye przeciw oszańeowanemu obozowi w Bel- 
fort. Warownia ta leży w wklęsłości Altkirch, gdzie 
się koncentrują wszystkie między Wogezami a Jura 
do środkowej Francyi prowadzące komunikacye. W a­
rowny zamek Montbeliard dominuje nad temi dro­
gami. Belfort jest silnym oszańcowanym obozem na
50.000 ludzi: Już w roku 1867 twierdza sama przez 
się silna, miała dwa wielkie wysunięte fovty po obu 
stronach drogi do Kolmaru, a od tego czasu o ta­
czające wzgórza zostały ufortyfikowane warowniami 
Od poświęcenia załogi i ludności Belfortu będzie 
zależeć, czy warownia będzie znaczną przeszkodą 
w operaeyach armii niemieckich, skierowanych prze­
ciw środkowej i południowej Francyi. Komenda pru­
ska zamierza ile możności przeszkodzić tworzeniu 
się armi i  rezerwowych w Lyonie i nad Loirą i dla 
tego pewno uderzy ona na Belfort. Lyon, mieszczący 
wielkie składy broni i t fabrykę dostarczającą rocznie
120.000 chassepotów , może dla uzbrojeń Francyi 
być bardzo silnym punktem' oparcia.

—  Jenerał-gubernator Alzacyi, hrabia Bis- 
marck-Bohlen, wydał następującą proklamacyą:

Mieszkańcy Strassburga! Przez łaskę JKMości 
króla pruskiego, jako naczelnego wodza niemieckich 
wojsk, zamianowany jenerał-gubernatorem w Alza­
cyi, zajmuję z dniem dzisiejszym siedlisko moje 
w starożytnej stolicy kraju, która poddać się musiała 
zwycięzkiej niemieckiej broni i w ten sposób z usu­
nięciem panowania francuskiego połączoną na nowo 
została z niemiecką ojczyzną. Na mocy udzielonej 
mi władzy zapewniam mieszkańców , że o ile sto­
sunki wojenne dozwolą , przewróconym być ma re ­
gularny prawny porządek i wszystko uczynionem, 
ażeby dolegliwości wojny usunąć. Wysoki ten cel 
jak  najrychlej usuniętym być może, jeżeli obywatel­
stwo z zaufaniem poda rękę nowemu rządowi, jeżeli 
na nowo podejmie pokojowe swoje zatrudnienie, 
mianowicie zaś, jeżeli każdy mieszkaniec wystrzegać 
się będzie utrzymywać, karygodne stosunki z usunię­
tym rządem lub go wspom agać, i jeżeli wszystkim 
środkom jenerał-gubernatora każdy chętnie posłu­
sznym będzie, czego bezwzględnie domagać się musi. 
Odpowiadając wysokiej woli JKMości, obrane zostaną 
odpowiednie drogi, ażeby miastu dopomódz, szkody 
usunąć, jakie przez ciężkie oblężenie powstały. Na­
sza wielka niemiecka ojczyzna chętnie się do tego 
przyczyni, i już z wszystkich siół tejże znaczne na­
desłano lub zapowiedziano d a r y , jako ofiary połą­
czenia się znowu. Zależy zatem od mieszkańców', 
ażeby chwytając podaną im ręk ę ,  sami sobie ulżyli 
przejście do nowych stosunków, które wyższem prze­
znaczeniem sprowadzone, nie dadzą się zmienić, gdyż 
Strassburg znowu odtąd będzie i zostanie niemie­
ckim miastem. Strassburg, dnia 8. października 1870. 
Jenerał-gubernator w Alzacyi. Hr. Bismarck-Bohlen.
Jenerał-porucznik.

P a r y ż .  O sile i składzie francuskiej armii nad- 
loirskiej donosi „N .A .Z tg ." :  Skład armii nadLoirą 
był następujący w pierwszych dniach października: 
Komendant korpusu: jenerał Lamotterouge, szef szta­
bu: jenerał Borel, szef sztabu inżynierów: jenerał 
Veronique, zastępca ministra wojny: jenerał Lefórt.

1. dywizya: jenerał Sol, 2. dywizya: jenerał Reyan,
3. dywizya: jenerał Polhes, 4. dywizya: jenerałM an- 
daz. 1. brygada: jenerał Tripord, 2. brygada: jene­
ra ł Nabron, 4. brygada: jenerał Martineau-Deehenez, 
5. brygada: jenerał Bressoles, 6. brygada: jenerał 
Negiers, 7. brygada: jenerał Michaud, 8. brygada: 
jenerał Poitevin, 9. brygada: jenerał Rourray. Armia 
ta składa się: z 10.000 regularnej piechoty, 20.000 
gwardyi ruchomej, 4000 afrykańskich żołnierzy, 4000 
ochotników, 3000 konnicy, 2000 artyleryi, 1000 lu­
dzi przy furgonach, razem 44.000 ludzi.

l i r o n i k a .
( W y p a d e k  m i e j s c o w y . )  Dnia 12. b. m. znale­

ziono wieczorem na Łyczakowie w uliczce św. Antoniego 
ciało mularza Tomasza Iwaszkiewicza. —  Dnia 13 b. m. 
aresztowała polieya na łyczakowskiej ulicy znanego włó­
częgę Konstantego Sokołowskiego. Gdy aresztowany rzu­
cił się z kijem na patrol został szablą lekko w głowę 
raniony. — W domu pod 1. 1 7 2 s/ 4 schwytano w nocy 
14. b. m. złodzieja na gorącym uczynku. Nazywa się 
on Alexander Iwko. Gdy go właściciel tego domu po­
chwycił Iwko rzucił się na niego i lekko go skaleczył.

( N i e s z c z ę s n e  w y p a d k i . )  W Strzylczy w po­
wiecie horodeńskim, powiesił się 10. bm. w nocy 121etni 
chłopak wiejski. Przyczyną samobójstwa była melancholia. 
—  W  Oryszkowcacli w powiecie husiatyiiskim znaleziono 
10. bm. w rzece ciało zamordowanego dziecięcia. Matka 
tego dziecka została zaraz uwięziona. ■— W  Podolszy 
w powiecie wadowickim znaleziono 27. września ciało nie­
znajomego człowieka. —  W Kłodnie , w powiecie żół­
kiewskim , znaleziono 28. września ciało zamordowanego 
człowieka.

Gospodarstwo, przem ysł i handel.
L w ó w , 17. października. W tut. izbie handl. i przem. 

płacono: Pszenica 170 S" 8 złr. 60 c. do 9 złr. — c., żyto 
180 2T 4 złr. 70 c do 5 złr. — c., jęczmień 140 ?? 4 złr. 
75 c. do 5 złr. — c., hreczki 140 2JT 4 złr. 50 c. do 
4 złr. 75 c., owies 100 0" 3 złr. 30 c. do 3 złr. 40 c., 
kukurudza 170 U  6 złr. 25 c. do 6 złr. 50 c., groch 
180 U  6 złr. 25 c. do 6 złr. 50 c.; soczewica 180 22" 
7 złr. 50 c. do 7 złr. 75 c., fasola 180 H  8 złr. 
25 c. do 8 złr. 50 c . , jagły 180 U  9 złr. 75 c. 
do 10 złr. 50 c., koniczyna 180 S" 40 złr. —  c. do 
42 złr., rzepak zim. 150 U  14 złr. 75 c. do 15 złr. — c., 
rzepak letny 150 U  12 złr. 50 c. do 13 złr. — c., 
Inianka ISO f t  10 złr. 75 c. do 11 z ł r .— c., siemię ko­
nopne 120 16 .5 złr. 80 c. do 6 złr. — c., siemię
lniane 150 2T 9 złr. 50 c. do 10 złr. — c., anyż ro­
syjski cet. 100 U  20 złr. 50 c. do 21 złr. —  c., anyż
płaski 100 ^  13 złr. — c. do 13 złr. 25 c., kminek
100 U  18 złr. 50 c. do 19 złr. — c., len 100 14 złr.
—  c. do 22 złr., konopie 100 U  15 złr. — c. do 23 złr.
— c., chmiel 100 U  30 złr. — c. do 32 złr. — c., 
miód z woskiem 100 <&> 22 złr. 50 c. do 23 złr. — c., 
miód patoka 100 $1 21 złr. — c. do 22 złr. — c., wosk 
żółty lwowski 100 S" 115 złr. — c. do 120 złr., wosk 
żółty wiejski 100 It 108 złr. — c. do 110 złr. — c., 
jotaż słomiany 100 1$ 12 złr. 50 c. do 13 złr. — c., 
łotaż drzewny 100 U  15 złr. 50 c. do 16 złr. 50 c., 

łój 100 U  32 złr. 50 c. do 33 złr. — c. , spirytus 
wiadro 17 złr. 60 c. do 17 złr. 75 c.

Ceny targowe w miesiącu wrześniu:
»i i e j c t a i .i
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zr. °. | zr. c. |zr. c. |zr. c. zr. 1 c-
walutę austryacka

Mec pszenicy . . . . 4 75 5 . ] 4 i2 5 4 75 4 2 0
* żyta ................... 3 10 3 2 i?S 3 * 3 50
„ jęczmienia . . 2 65 2 50 2 • 2 50 2 50
„ o w s a ............... 1 75 2 1 50 1 50 1 50
„ grochu . . . . 3 50 3 ,4 0 3 4 80 2 *
„ hreczki . . . . 0 . .
„ kukurudzy . . . • . . .
„ ziemniaków . . , 90 1 1 1 20 1 20

Cetnar s i ana . . . . 1 15 1 . 1 1 65 ■ 50
S ag  drzewra twardego 1 0 1 0 7 7 10'50

„ „ miękkiego 8 10 5 , 5 8 i 20 7
Funt mięsa wałowego 16 * ; 18 . 18 » 18 • 16
Miara wina . . . . . , 60 80 . 80 ♦ 30

» p i w a ............... 20 * 12 14 * 24 12
Wyrobnik z wiktem iJ r 30 . •

„ bez wiktu . . [40
*\

50 • • - • •

O s t a t n i a  p o c z t a ,
(Telegramy dzienników porannych.)

L o n d y n ,  17 października. „Times" donosi: P ar­
lamentarz Metzu zjawił się w głównej kwaterze Frydryka 
Karola, zkąd udał się do Wersalu. Rezultat konferencyi 
niewiadomy.
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T o u r s ,  17. października. Uzbrojenie gwardyi na­

rodowej postępuje nader szybko. Rozdzielono przeszło 
milion sztuk broni, z tego 2 6 0 .0 0 0  dla samej gwardyi 

■ ruchomej w Paryżu. Wkrótce równa ilość broni rozdzie­
loną zostanie przez komisyę złożoną ku temu.

T o u r s ,  17. października. W departamentach, od 
których n iep rzy jac ie l  m nie ’ jak 100 kilometrów jest od­
dalony, o g ło sz o n o  stan oblężenia. Upoważniono do skła­
dania komitetów, których zadaniem by było zajmować się 
bezpośrednio rekwizycjami osób i przedmiotów potrzeb­
nych do uskutecznić się mających prac. Komendantów 
wojskowych upoważniono zwoływać gwardzistów narodo­
wych aż do lat 40 ,  którzy mają być postawieni pod usta­
wy wojskowe.

p l o r e n c y a ,  17. października. Minister Venosta 
k o n f e r o w a ł  długo w obecności pełnomocnika francuskiego 
S enarda z Thiersem Thiers odjeżdża jutro do Francji.

D ekretem  odnośnym zniesiono rzym skie g ran ice  
cłow e i uregulow ano w Rzymskiem stosunek pieniędzy.

B e r l i n ,  17. października (urzędowe). Z Venitzel 
donoszą pod dniem 16. października. Dziś po południu 
książę Meklemburgski odprawił wjazd do Soisons. Straty 
wojska niemieckiecgo w czasie trzytygodniowego oblę­

żenia a czterodniowego ostrzeliwania nie .znaczne. W  Soi- 
sens. zabrano 40 0 0  jeńców i 132 dział.

L o n d y n .  „Daily News* donosi: Paryska armia o- 
blężnicza z przybyciem gwardyi, landwery i 13 korpusu 
wzmocniona zostanie o 100.000 ludzi.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 17. października, i « .

Hotel George: PP. Hr. Załuski M., z Iwonicza. — Dy­
lewski M., z Rolowa. — Gizowski J ., z Mokszan. — Pieńczy- 
kowski J., 7. W ybranówki. — Rylski Z., z Narlowa.

Hotel europejski: Hr. Starzyński B.( z Derewlan —
Czerkawski F., z Meteniowa _— Łukasjęw iez J ., z Ż yraw y.—
Pnnara A 9. BatićltyC*. --'

k. sekr. nadw , zW ie-
Papara A., z

Hotel L anga: W itoszyński J., c. 
dnia. — Petrowicz J , z Czerniowiec.

Hotel angielski: Tarnowski W lad., z W róblowiec. —
Younga A., z Miękisza. — Sobolewski E ., z T urki.
“ “  Hotel krakow sku Kierclial J., porncz., z Pesztu.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 17. października.

PP. Nablik, c. k. sędzia pow., do Zborowa. — Zaga­
jew ski T., nolar., do Brodów. — Bartakow icz J., porocz., do 
Manasterzyak. — Mokin A., pens. ros. major , do Moskwy. —

-insaiuiou fi., UU ŁIUL.UWH.
Zaleski M., na W ołyń.

Spostrzeżenia 'm eteorologiczne we Lwowie.
Dnia 17. października 1870,

Pora
Barom etr 
w m ierze 

par. sprow. 
do 0° Reau.

Stopień 
- ciepła 
według 
Reaum.

Stan po­
w ietrza 
w ilgo­
tnego

Kierunek 
i siła 

w iatru

Stan
atmo­
sfery

7. god. zrana 
S. god. po poł. 
9. god. wiecz.

385.47 
325 37 
326.04

— 0.4 
-w 6.6
-i- 16

91
57.
78

PnZ. b.sł. 
Z. b.sł. 

c.

0
3
2

Rano szron.
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D z i ś :  (przed, niem.) „ M en e la u s44,  farąa 
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Kurs pstatni

& m CL płac^ żądają
Złote austryackie

D. 17. października. 
Akc. gal. kol. żel. K. L. 238 239 50
„ kol. lw .-cz.-Jassy — --- — 194 75 195 75
„ bfnkuhip. galic. po 

200 zł. z wpł. 50% _ _ _ rl 111 SO 113 _
„ pap. czerl. po 200 

złr. w. a. . . . o
Galic. banku krajów. ttc _ --- — — -- — 72 —
List) z.Tow.kred.gal. 

5% w.a. . . .
«-• H 1

80 25 81
„ T. kr. gal. 4% w. a. n -- _ _ -- 71 — 71 50

Banku hip. gal. . . . s ---- -- __ _ 87 — 87 75
Gal. zakł. kr. włość. . P - ----- — — --- 85 — 86 75
0 Mig. ind. gal. • • • M -- — - -- 72 — 72 60

„ W. Ks. Krak. . . s *-- --- — -- — - —
„ Księst. Bukowin)' U --- --- — — ' — — —

Poż.g ł. r. 1866 po 7% o 100 —
Pier. k. gal. K- L. l.Em. ■--- — — -- — — — —

n » W » 1L „ --- --- — --- — — — —
„ kol. Iw .-czerń. .

_ ,, __
- «i * 11. „ _ __ ___ — — — —

Dukat holenderski . . __ __ _ _ 5 84 5 91
„ cesarski . . . . -— - __ _ 5 87 5 'J4

Napoleondor . . . . 
Pół imperyał rosyjsk

. - — — - o 85 9 94
i . - — — - 10 — 10 15

Rubel srebrny rosjjsk i - - — - 1 90 1 96
„ papierowy „ — - — - 1 58% ’ 1 57

Bank. poi. za 100 zł. poi. - -- _ . _ _'
Talar pruski srebrny 1 -
Pruskie bilety kasowe . *-- - — 1 83 1 84%
S r e b r o ...................... • “ ’ 122 25 1123 25

2 3 7 — 237.50 
234.50 235.50 

84.50 85—  
91 80 92—

103.— 104__
112 50 112 75 

24.—

72—
72.50

75.50
78.50

łt di6 giełdy wiedeńskiej.
Dnia 12 października 1870.

I .  U ł u g  p u b l i c z n y .
A.  P a ń s t w a .

Z pożyczki narodowej z procentami od stycznia do
lipea po 5 % ..........................................

do kwietnia do psździerniki po 5 % ..................

(Za 100 zł.) 
pien. towar.

66.30
66.20

66 40 
66.30

“  . pien. towar.
Pożyczka w srebrze 1364 (fum- szl.) zwrotna w 35

latach po 5 % ....................................................  —.— —.—
Pożyczka w srebrze z 1865 (franki) zwrotna w 37

latach po 5% .  ..............................................  —.— — .—
Metaliki po 4 . . .  ...............................
Przczn. do wyl. z r. 1839 całe losy . .

„ „ „ „ 1839 piata część losów
„ 1854 po 250 zł. 4% .

............................. 1860 po 500 'zł. 5% .
„ „ „ n 1860 po 100 zł. 3% .

Pożyczka z r. 1864 (z premią) po 100 zł. .
Renty Como po 42 lir. austr......................................  22.—

C. K ra jó w  k o ro n n y c h .
Obligacje indemn. po 5% za 100 zł.

C z e c h ..............................................................................  —.—
Bukowiny  .................................................................  71.50
Galicji .  ....................................... .... ..........................72.—
Niższej A u s t r j ł ............................................................. — .—
Siedm iogrodu.................................................................  75—
W ę g i e r .................................................................... 78.—
Galie, pożyczka głodowa z r. 1866 po 7% . . . —.— —

X. Akeye.
Panku anglo-austr. na 200 zł. (20 funt. Szterl.)

z wpłatą 50% ................................................  217 25 217.50
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. w. a...........  253.30 253.60
N iż.-aust. tow. eskomt. po 500 zł...................  868.— 872.— -
Galie, banku kraj. a 200 zł. wpł. 40 % . . . — — —
Galie, banku hyp. po 200 zł., wpłata 40% . . . —. — —.—
Banku n a ro d o w e g o ......................    708.— 710.—
Austr. towarz. żtgl. par. po 500 zł. m. k. . . . 545.— 546.—
Kol. Ces. Elżbiety po 200 zł. m. k. . . . . . 212 — 212.50
Półn. kolej po 1000 zł. w. a. . . ......................  2090 2095
Kol. Kar. Lud. po 200 zł. m. k..............................  236 50 237—
Lwowsko-czerniow. kolej po 200 zł. w. a. w i n -

brze (20 funt. s z t . ) .......................... .... 195 25 195.75
Tow. kolei żel. państwa po 200zł. m.k. czyli 500fr. 380 — 381 .--
Połud. kolei państ. po 200 zł. w. a. ezyli 500 fr. 172.80 173.—
Spółki Bnrysławsbicj i  200 zł. w. a..............  —.— — .—

3. Listy zastawne.
Pow. austr. towarz. kr. ziem. przezn. do losow.

po 5% w s re b rz e .....................................107.50
Gal. Tow. kred. w w. a. po i % ..........................  —. 
Gal. banku hyp. po 6 % ...........................................f
Gal. zakł. kred. włość, do losow. po 6 % . . .
Ranku naród, w wal. austr., przezn. do los. po 5%
W ęgier. Towar, ziemskie po 5 % % ......................

* .  (ren ta) po 6% . . .  —.—
a .  O b l i g a c y e  z  p r a w e m  p i e r w s z e ń s t w a .

Kol. półn. po 10Ó zł. m. I ..........................................  89._
- w. a................................. . 86.—

(za 100 zł.)

87 50 
84 50 
9310  
89—

88—
85.50 
93.30
90.50

Kolej gal. Kar. Lud. sr. po 300 zł. 5% za 100 zł. 
Kol. gal. Karola Ludwika II. e m i s y i ..................

5, Losy.
Inst. kred. dla handlu po 100 zł. w. a...................
Clarego po 40 zł. m. k.................................................
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. . .
Keglevicha po 20 zł. in. k...........................................
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a.......................
Palfiego po 40 zł. m. k................................................
Fundacyi szpit. Arcyksięcia R udo lfa ......................
Salma po 40 zł. m. k.............................................
St. Genois „ 40 „ ..................................................
Pożyczka miasta Stanisławowa po 20 zł. w. a.
Poż. Tryest. po 100 zł. m. k

„ „ * 50 zł. w. a..................... ....
Waldsteina po 20 zł. m. k......................................
Windischgr&tza » 20 „ „ .................. ....

Weksle.
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za 100 zł. hol......................................   >
Augsburg za 100 zł. w p.  ..........................* * *
Berlin za 100 tal. .  ................................................
Frankfurt 100 zł. w p.  ............................................
Hamburg za 100 M.  .............................................. ....
Londyn za 10 tt. szt.........................* ........................
Paryż za 100 f r . .........................................................

Kurs złota. -
Dukaty ces. men.  ................................................ ....

„ pętu. wagi . . . . . . . . . . . . .
K o r o n a ...................................................................... ....
2 0 fran k ó w k a ..................................................................
R osyjski im p e r y a ł ................... .... ................................
T .la r związkowy  ......................
S r tb r o .....................  . . . . . . . . . . . . .

-  (z* tOOzł.)
102.— 10250

99.— 99.50
(za sztukę)

156,75 157.25
31.— 33—
94.- j 96—
14.— 16 —
27— 31—
25— 29—
14— 14.50
3 8 - 40—
27— 31.—
23. -  ' ‘ 26—

115.— 125__
5 4 .- , 58—
18. 20—

23- -
fi

25 —

1
104— 104.25
103.60 103.90

104.10
91.75 9 1 7 5

124.30 124.50

5.95%  5 97 

9.9V/t  9*92

I

90—
87—

I : ■
Telegrafowany kurs wiedeńs

, Dnia 17. października.
dnolity dług państwa w banknotach . . .

„ „ w srebrze ..............................
Losy z 1860. ro k u ..............................................
Akcye banku wiedeńskiego.............................

„ „ k redy tow ego ..................................
Londyn 10 funtów iz te r l ingów .....................
S r e b r o ....................................... .... .....................
Napoleondor  ........................ . •
Dukat ...................... ...........................................
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ki.
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66 30
92 20
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( 2 4 3 3 )  B  d  7  h  t .  ( 3 )

Nro. 9486. C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu, 
dozwala z powodu niedopełnienia warunków licyta­
cyjnych przez nabyw cę sprzedanej w drodze przy-1 
musowej licytacji połowy realności pod nr. 17. 
w Tarnopolu położonej Chaima Freunda własnej, po- . 
now ną licytację rzeczonej połowy realności, która j

dnia 17. listopada 1870 o godzinie 10 przed połu­
dniem w zabudowaniu sędowem odbędzie się pod 
następującemi warunkami:

1) Za cenę wywołania stanowi się wartość sza­
cunkową tj. sumę 8848 złr. 2 t c. w. a.

2) Każdy chęć kupienia mający obowiązanym 
j e s t ,  dziesiątą część tej ceny szacunkowej w okrą­
głej kwocie 600 złr. w. a. jako wadyum złożyć do j 
rąk komisyi licytacyjnej w got„wce lub w książę-, 
czkach galic. kasy oszczędności żadnym kondjktem 
Dieobciążonych lub w listach zastawnych Towarzy­
stwa kredytowego z kuponami i talonami, lub w g a­
licyjskich obligacyaeh indemnizacyjnych według ich 
ostatniego w Gazecie lwowskiej wykazanego kursu,, 
który wszakże wyższym od wartości nominalnej być 
nie może. Wadyum to o ile gotówką będzie złożone 
zostanie najwięcej ofiarującemu kupicielowi w pierw­
szą połowę ceny kupna wliczone innym zaś licytan­
tom po skończonej licytacyi zwrócone.

3) ^ a . P°wyższym terminie rzeczona połowa 
realności za jakąkolwiek cenę i noniżej wartości sza­
cunkowej sprzedaną zostanie.

R e s z t a  warunków licytacyi jakoteż akt ocenie­
nia i wyciąg tabularny przejrzane być mogą w go ­
dzinach urzędowych w registraturze sadowej.

T a r n o p o l ,  80. września 1870.

(2481) E  d  y k  t .  (1 )

Nro. 999. W depozycie tutejszego c , k. sadu

p o w ia to w e g o  zna jdu ją  się  na r z e c z  m asy  spadkow ej 
ks. Józefa Szumowskiego w Kubanówce d. 24. g ru ­
dnia 1815 zmarłego:

a) Cztery obligacye pożyczki państwa z r. 18S4, 
każda po 20 złr. w. a. wraz z kuponami;

b) dwie obligacye kasy centralnej w Wiedniu z r. 
1861 na 13 złr. 28 kr. m. k. i 32 złr. 48 cent. 
wal. austr.;

c) kwota 31 złr. 78 c. w. a. w monecie srebrnej;
d) kwota 72 c. w. a. w monecie z d a w k o w e j.

C. k. sąd powiatowy wzywa z życia i miejsca 
pobytu niewiadomych sultcesorów ś. p. ks. Józefa 
Szumowskiego, a względnie ich spadkobierców, a to :  
Michała Szumowskiego, Helenę z Szumowskich Po- 
miankowską, Józefę Szumowską, Maryę Szumowską, 
Antoniego Szumowskiego, tudzież sukcesorów zmar­
łej Anny z Szumowskich Sochackę i wreszcie przez 
głowę zmarłej Dominiki Mojszowiczowej tejże dzieci 
Maryi i Antoniego Mojszowiczów, —  aby w prze­
ciągu jednego roku względem odebrania powyższego 
depozytu do sądu się zgłosili, inaczej bowiem po 
upływie terminu tego sąd tutejszy z depozytem tym 
podług ustaw prawnych sobie postąpi.

Z c. k. sądu powiatowego.
Nowesioło, dnia 8. sierpnia 1870.

(2398) J  E  d j  U l .  (3)
Nr. 19133. Ces. król. sąd krajowy w Krakowie 

zawiadamia niniejszym edyktem p. Abrama Mayznera, 
że przeciw niemu p. Konrad Wentzel, kupiec w Kra­
kowie, pod dniem 1. października 1870 do 1. 19133 
o zapłacenie sumy wekslowej 4868 rub. sr. 42 kop. 
z p. n. wniósł pozew, w załatwieniu którego termin 
do rozprawy ustnej wedle prawra wekslowego na 
dzień 9. listopada ,1870 o godzinie lOtej zrana wy­
znaczonym został.

Gdy miejsce pobytu pozwanego Abrama May­

z n e ra  sądowi wiadomem nie jest, przeto c. k. sąd 
w celu zastępowania pozwanego na koszt i niebez­
pieczeństwo jego tutejszego p. adwokata Dr. Jaku­
bowskiego kuratorem nieobecnego ustanowił, z któ­
rym spór wytoczony według ustawy postępowania 
sądowego w Galicyi obowiązującego przeprowadzo­
nym będzie. ,

Zaleca się zatem niniejszym edyktem pozwa­
nemu, aby w wyż oznaczonym czasie albo sam sta­
nął, lub też potrzebne dokumenta u s ta now ionem u  
dla niego zastępcy udzielił, lub wreszcie innego 
obrońcę sobie wybrał i o tem c. k. sądowi doniósł, 
w ogóle zaś, aby wszelkich możebnych do obrony 
środków prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przypisaćby 
musiał. *

Kraków, dnia 3. października 1870

@ v ¥ e n n t t t i f f e .  1
.  . xr

5)a8 E. E. SanbeS- at6 sprejigeridjt in Triest 
b a t mit bem ©tienntniffe nom 28. ©eptembec I.
91r. 7023/pr. unb 7 0 4 4 /p r . ,  bie SBernidjtung, bejie* 
tjungśmeife baś  Skibot ber SBeiterberbreitiińg bet: 
3trn. 237 unb 238 ber 3eitfd)Ńft Cittadino" bom 
23. unb 24. ©eptember 1.3% roegen beś burd) iljren 
Snljalt begrfinbeten S^atbeftartbes bee SJergeljenS 
nadj §. 300 ®t. fil. auógcfprodjen.

—_  - -—- — i
33a6 E. E. ?anbe6» alO ^refigertdjt.in Prag ba t 

mittelfł bed ffirEenntniffeS bom 28. b. S I . , ?6,088,
in S3etreff ber 9tr. 288 be6 ,.Pokrok“ bom 22. b. 9Jł. 
tnegen bet baS Słerbredjen beś §. 65 a unb b @t. 
©. unb SIrt. II. ®t: ® 91. begrunbenben SIrtitel 
„Hlas z venkova v sńemu Ćeskem“ unb „Smirliva 
ruka Nćmecwv“ bie. ŚBejcijlagnabme beftdttgt unb ba6 
Serbot ber iiBetterberbreitunfl auflgefprocljćn;. (2389)

V
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(2436) Cicitations=<Kun&mad)ung c o

9hv.  10178. S)ie f. E. §iiicnj*33ejirEe*$>irection in Brody bringt jur śtenntnife, bajt tnegen 3Serpad)tung bee $teifd)* unb 2Bein*93erjebrungefteuer*©e= 
jug6 in ben aue bem beitigenben 33erjeid)niffe erftd)tlidjen 5Pad)tbejirEen fur bae ©oiarjabr 1871, mit ftiflfdjnmgenber (Stneuerung im §aQe ber unttrbliebenen 
StufEunbigung auf bae meitere' jmeite unb btitte 3 abd ober audj unbebingt fur brei 1871 in 1873, an ben bafelbft feftgefe&ten Sagen unb Orten bie
bffentlidje fflerfteigerung abgebalten roerben mirb. -

-S)er giscalprde fur jebce $ad;tobject ift in bem Serjeidjniffe angegeben.
JDie itbrigen 8icitatione*5Bebingniffe Ebnnen bei biefer f. E. §inanj*55ejirEe*£>irection, fotoie aud) bei einem jeben SontroHe * SłejirEeleiter tpd̂ renb ber 

gen?ĵ nli(̂ en Slmtiftunben eingefefren metben.
JE. E. 8inanjs33ejirEe*9Dtrecfion. — Brody, am 11. October 1870.

21 u « to t  i  O
b»r fur baS 3 a$r 1 8 1 1  unb bcjiebiingeroeife 1 8 1 2  unb 1 8 1 3  im B r o d y e r  5 inan}*©ejirPe ju tterpadjtenbett jjleifcb* unb SSein*

©crjefKUitg Jftcuer * © cjirfe.
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(2 4 5 3 ) Obwieszczenie. (1)
Nro. 2300. C. k. sąd powiatowy w Czortkowie 

w sprawie egzekucyjnej Maryi Panasiuk i Rozali Wa- 
kunowicz przeciw Jakubowi Bilińskiemu a względnie 
przeciw leżącej masie tegoż, na podstawie prawo- 
mócniego wyroku z dnia 15. grudnia 1868 1. 3570
1 po przeprowadzonym pierwszym i drugim stopniu 
egzekucyi dozwala na zaspokojenie kwoty 166 zlr. 
6 7 V4 kr. i kwoty 166 złr. 67*/a kr. a. w. wraz 4% 
od dnia 30. kwietnia 1868 od obydwóch kwot bie— 
ż^cemi odsetkami wraz kosztami sądowemi w kwo­
cie 5 złr. 50 kr. a. w. dalej przyznanemi kosztami 
egzekueyjnemi w ilości 3 złr. 98 kr., 5 złr. 36 kr.,
2 złr. 17 kr. a. w. jakoteż dalszemi kosztami egze­
kucyi obecnie w kwrocie 12 złr. 12 kr. a. w'. przy- 
znanemi zrzymusową sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi, realności włościańskiej w Jagielnicy pod 
k. ^N. 227-155 rep. N. 26 położonej, do dłużnika a 
względnie do tegoż masy leżącej należącej w proto­
kole opisania z dnia 14. czerwca 1869 i oszacowa­
nia z dnia 14. grudnia 1869 bliżej opisanej, na rzecz 
Maryi Panasiuk i Rozalii Wakunowicz pod następu- 
jącemi warunkami:

1. Przedmiot przymusowej sprzedaży jest real­
ność włośeiańska pod k. N. 227-153 sur R. N. 26 
•w Jagielnicy położona, obejmująca następujące części:

a) chałupa mieszkalna lepianka,
b) chałupa stara czyli kuźnia,
c )  ogród na którym budynki pod a) i b) ozna­

czone stoją,
d) dwa morgi pola w niwie „na Brzemiankach" 

1. top. 611 oznaczone,
’ e )  dwa morgi pola w niwie „przy Wygnance 

na Mogiłkach" 1. top- 733 oznaczone,
f )  dwa morgi pola w niwie „kosmata dolina" 

pod 1. top. '856 położońe,
g )  dwa morgi pola w niwie „za cmentarzem 

przy Wygnónće*“'prud l. tóp, 978 położone. «
2. Realhość ta sprzedaje się w7 całości nie od­

łączając żadną część ani dozwalając na sprzedaż po­
jedynczych od a)  do g )  wymienionych części.

3. Jako cenę wywoławczą stanowi się cenę 
szacunkową, według protokołu oszacowania w kwo­
cie ogólnej 320 złr. a. w. wypośredniczoną.

4. Do publicznej licytacyi wyznacza się trzy 
termina t. j. na dzień 31. października 1870, 30. li­
stopada 1870 i 30. grudnia 1870 każdą razą o 10. 
godzinie przed południem w sądzie tutejszym, a to 
przy pierwszym i drugim terminie realność wspo- 
mniona tylko poxvyżej ceny szacunkowej, przy t rze ­
cim terminie także poniżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

5. Każdy chęć kupienia mający obowiązany jest 
10% ceny szacunkowej t. j. kwotę 32 złr. a. w. jako 
wadium w gotówce przy komisy! licytacyjnej złożyć, 
któreto wadium nabywającemu w cenę kupna wra- 
chowaue innym zaś, zaraz po licytacyi zwrócone 
zostanie,

Dalsze warunki licytacyi mogą być w tutejszo- 
sądowej registraturze przejrzane, również a k t ’ opi­
sania i oszacowania tej realności, co do zaległych 
podatków rządowych i krajowych da c. k urząd po­
datkowy w Czortkowie bliższe wyjaśnienie.

Co się niniejszem do publicznej wiadomości
podaje.

Z ę. k. sądu powiatowego.
Czortków, 26. sierpnia 1870.

(2456) E  d  y  k  t .  (1 )
Nro. 15773. C. k. sąd krajowy Krakowski ni­

niejszem oznajmia, iż w drodze egzekucyi prawo­
mocnego orzeczenia' c. k. władzy obwodowej w Kra­
kowie z dnia 4. lutego 1859 do 1. 5469, celem za­
spokojenia zaległych za rok 1854 i 1855 podatków 
z realności pod 1. 153 Gm. X. w Krakowie położo­
nej, w ilości 5 złr. 61 kr. w. a. jakoteż kosztów
egzekucyjnych w ilościach 6 złr. 27 kr., 4 złr. 6 kr., 
11 złr., 3 złr., 4 złr. 20 kr. i 7 złr. 55 kr. w. a.

;■ tl

przyznanych, egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realności pod I. 153 Gm. X. w Krakowie po­
łożonej Arona Zodiaka wrła s n e j , a względnie dc 
spadku po nim należącej, dozwoloną została.

Do przedsięwzięcia tej licytacyi w tutejszym 
c. k. sądzie krajowym, wyznacza się termin na dzier 
25. listopada 1870 rano o godzinie 10. z tern oznaj­
mieniem, że powyż wymieniona realność na tymże 
terminie pod warunkami już edyktem z dnia 22. lu­
tego 1870 do 1. 910 ogłoszonemi, atoli także poni­
żej ceny szacunkowej, za jakąkolwiek cenę kupna 
najwięcej ofiarującemi sprzedana będzie.

O tern zawiadamia się expozyturę c. k. proku- 
ratoryi skarbowej w Krakowie, spadkobiercę Arona 
Zodiak, mianowicie Samuela Leiba Zodiaka przez 
kuratora ustanowionego p. adw. Dra Schoenborna, 
magistrat kr. gł. miasta Krakowa, wreszcie wierzy­
cieli, którzyby po dniu 28. czerwca 1869 do hipo­
teki namienionej realności weszli, na ręce ustano­
wionego kuratora p. adw. Wyrobka oraz niniejszym 
edyktem.

Kraków, dnia 26. września 1870-

(2369) @ b i c t. (3)

9iro. 4697. 33om Neu -  Sandezer Jtreiegerid)te 
tmrb ftbet Sinfcbreiten ber Feigel Perlstein ber 3n* 
tjaber bee burd) Carl Linn unb Elisabeth Linn ftber 
bie Summę non 360 fi. aEjeptirten, an bie eigene Orbre 
gejogenen, (Sin 5D?onat a dato, b. i. am 3. 5Dtai 1870 
in N eu-Sandez jaf)lbaren 3Bed)j’ele btto. Neu-Sandez 
ben 3. Stpril 1870, auf bem bie Unterfdjrift bee 2Iu6* 
fteUere mangelt, aufgeforbert, biefen in 33ertuft gera* 
tfyenen 3Bed)fel bem N eu-Sandcze r  E. E. JEreiegerid)te 
binnen 45 5Łagen uni fo gemiffer oorjuIeg'en, ate 
fonft berfelbe fur amortifirt erElart tperben tpirb.

33om E. E. Jtrei8gerid)te.
Neu-Sandez, am 27. ©eptember 1870.
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Nr. 2719. Ces. król. sąd powiatowy w Dobromilu 
zawiadamia niniejszem Eufrozyiie z Turów Brodia- 
kowa, z miejsca pobytu niewiadomą, źe Antoni Go­
łębiowski pod dniem 12go grudnia 1869 do l. 6869 
przeciw niej, tudzież przeciw Stefanowi T u r .  Annie 
Tor, zwanej Kalece, Zolii z Turów Hawryszak, Ma­
ryi z Turów Bachow'skiej, Michałowi Tur wnukowi, 
Michałowi Tur synowi, Annie z Turów Krzoezkow - 
skiej, Annie z Pukałów Kossar, małoletnim Janowi i 
Annie Cabakom i małoletnim Piotrowi, Antoniemu i 
Pawłowi Turom wniósł w sądzie tutejszym pozew
0 oddanie realności pod Nr. k. 49 wr Huwnikach, na 
który termin do ustnej rozprawy na dzień 10. listo­
pada 1870 o godzinie 9tej zrana w' sądzie tutejszym 
wyznaczonym został.

Ponieważ miejsce pobytu współpozwanej Euiro- 
zyny z Turów Brodziakowej sądowi wiadomem nie 
jest, przeto ustanawia się dla niej kuratorem Jana 
Brodiaka z Huwnik, wzywając ją oraz niniejszym 
edyKtem, by ustanowionemu kuratorowi intormacyę 
sprawy swojej wraz z potrzebnymi dowodami udzie­
liła, inaczej bowiem wyniknąć mogące z zaniedbania 
sprawy swojej złe skutki sama sobie przypisaćby 
musiała.

Z c. k. sądu powiatowego.
Dobromil, dnia 28. września 1870.

( 2 4 5 8 )  E  t l  y  k  # .  ( 1 )
L. 6503. C. k. sąd obwodowy Złoczow’ski ni­

niejszym edyktem p. Teresie Cebrowskiej i jej z na­
zwiska nieznanym spadkobiercom wiadomo czyni, że 
przeciw nim p. Franciszek Górnicki pod dniem 31go 
sierpnia 1870 do 1. 6503 pozew o uznanie i zainta- 
buiowanie za właściciela części dóbr Pawłowa wniósł
1 że na ten pozew uchwałą z dnia 5go października 
1870 do 1. 6503 termin do rozprawy na dzień 9go 
stycznia 1871 postanowionym został.

Gdy pozwan: z życia i miejsca pobytu są nie­
znani, przeto c. k. sąd na ich obronę i na ich koszt 
i niebezpieczeństwo ustanowił kuratora w osobie p. 
adwokata Dra. Warteresiewicza z zastępstwem pana 
adwokata Dra. Billeta , z którym wniesiona sprawa

wedle obowiązującego w Galicy i postępowania sądo­
wego przeprowadzoną będzie.

Wzywa się tedy pozwanych tym edyktem , by 
w' oznaczonym terminie albo sami w' sądzie się sta­
wili , albo stosowne środki obrony postanowionemu 
kuratorowi udzielili, albo też innego obrońcę obrali

i tegoż sądowi tutejszemu wskzzali w ogóle służące 
do przepisanej obrony środki prawne przedsięwzięli, 
gdyż wr razie przeciwnym pochodzące z zaniedbania 
złe skutki sobie samym przypisać będą musieli.

Z rady c. k. sądu obwodowego.
Złoczów, dnia 27. października 1870.

D o n i e & i e a f t i a  p r y w a t n e .

u tt t> m o tt a-
® i e  g e f e r t i g t e  g i l i a l e  g i b t  t ) ievn: i t  b c f a n n f , bo j i  ge tndf j  §.  2 3  beó S e g l e m e n t S ,  b i e  be t  t f j re r  t p f a n b l e i f c -

S I n f t a l i  b i s  i n c i u f i b e  3 0 .  ś c e p t e m b e r  1 8 7 0  b e r f a l l e n c n  S P f a n b c r ,  u n b  j i t u a r :

be|tet)enb in : golbcne* unb jtlbernenUbiTii, yeucfjterii, Soffeln, SKefiern, ©abetn, 
tftingen, M re n , tfomLlen, ^erlen sJtauten 2c.

ferner oerfcfjtc&ent’ W a n ie ii Gcfteljcnb i n : Sainm t unb Seibenjtoffe etc. etc.

mu 7., 8. mitr 9. tloumber 1870 um 9 HJ)r llprmittaga
a m  S i i n g e  im £>aufe 9Jr.  5 1 .  tut SBege  b e r  5 f f e n t l i d ) | n  S i c i t a t i o n ,  a n  b e n  SDle i f tb iet enben  g e g e n  g l et d)

b a a r e  ® e j a f ) I i m g  tu erb en D e r f a u f t  w e r b e n .

® i e  93efiBev b e r  n o n  b e r j e l b c n  f t i l i o l e  a u ó g e f t e I T t en  ^ f a n b j d t e i n e  t o e r b e n  j u g f e i d )  a u f g e f o r b e r t ,  e t r c a i g e ,  
be i  b e r  o b i g e n  o b g e b c t l t e n e n  S i c i t a t i o n ,  ficlt e r g e b e n b e  Ue b e r f d u t f f e  b i ś  Id n g f t en e i  3 1 .  9 t o u e m b e r  1 8 7 3  j u  er* 
I j ebe n.

3 ) i e  b i ó  b a b i n  ni dy t  b e b o b e n e n  l l e be r f d j i i f i e  b e r f a U e r t  j u  ® u n f t e n  b e S  ® e j e U f d ) a f t 8 f p n b e e s  ( § .  21 ber 
© t a t u t e n ) .

Krakau, a t u  25. O c t o b e r  1870. (2459 — 1)

r/ifiafe her ft. 6. piiotf. affgemetnen TJerftpOrsOanfe iu iKraftau.

S ein e fi. unb ft. źljioftoftfcfje 0Rnje|tat 
tiabrn mit jUllerjinrjjstct (gntsijjlifssnng unm .11. Mai .1869 Mc Stnsfnljrung mm Eattiwn 

fuv getnetttfame 9Jfi(itar = SŚBobltfjdtigFeitgjtuctfe
ju  getiefimigen unb m it  bev 2lUei't)t)d)f1er Gntfcbliefjung uom 3 3  3 u l i  1 8 6 0  aU ergnabigft  ju  beftfmuien geru&t,

fcnf) ber go n je  S łc in e r t ru g  ber

I. S t s a t s - L o t t e r i e
f i t t  g c t i i f i n f a m e  J t l i U t a r  -  I P i t i j i t f y i H t g k d t e j u i f d i f

m ii  jU m  ® v it i | ic U c n  jur
(Sreirung Don |janbfiipcnbien fur Sod) ter inittelTofer F. F. Dfftjieie, 5RiIitacs8eanitcn unb ber beftanbenen 9WiIitfir«^arteien, 
tuie auct) jur ©riinbung oon ftretpifljjen fiic uenuciiftc Sodjtcr foldjcr 5J?iIit5r6 in ^rauenftbfłer unb <5rjtel)ung$anftalten

unb mit einem SD r ittl) e i r e ju allgemeinen ©tiftungejwetfcn getuibmet merbe.

D t e f e m  2 t H e r b 6 d ) f t e n  SSefelyfe g e r n a j j  c r o f f n e t  bte f ,  t  C o t t o  * © e f f i t t S  « t ) i r e c t i o n  bte

I. Staats-Lotterie (lir gcmeinsame MilHiir-Wolillluitigkeitszwecke,
tucfcfje 13U tErcffcr (Tljiill, unb ó tu u r:

1 f e a i i p i t r e f f e r  m i t *  *  • * ♦ ..................... tŁCNOOOfl. 2 0 SŁreffer m i t K 2 0 0 n- . j u j a n i m e n . fe .O O O  fl.
2 U H F 2 0 . 0 0 0  ft., j u f a m n i e n  . i o . o o o ff 5 0 ff ff ff 1 0 0 u ff 5 . 0 0 0  ,
3 tf n ff

1 0 . 0 0 0 tt . 3 0 . 0 0 6 U
80 ff ff ff 6 0 u ff . 4 . 8 0 0  „

4 V ff It 5 . 0 0 0 tr „ . 3 0 . 0 0 0 ft
1 0 0 tt ff ff 4 0 tr ff . 4 . 0 0 0  „

5 SAeffer it ff 3 . 0 0 0 it ,  . 1 5 . 0 0 0 ff 1 0 0 0 ff a tr 1 0 ff it . « 0 . 0 0 0  ,
6 V it U

2 . 0 0 0 ff ,  . 1 3 . 0 0 0 ff 2 2  33or= u .  9 t a d ) t r e f f e r  in )
8 ir !t 1 . 0 0 0 0 . §  o o o ff H k a m t e i i f d ) e i n e n  b e ś ff 1 0 0 u ff 3 . 3 0 0  ,

1 0 It f ft 5 0 0 it . 5 . 0 0 0 u 3 l n l e t ) e n S  n o m  3 . 1 8 6 4
i m  © e f a m m t u > e r t l ) e  b o n :

£ 0 0 , 0 0 0  d m i f c e n  & f ł e r v e i d > t f d ) c t

P te  (Btejjung rrfolgt br|łtmmt tutb umutiicrntjltd) um 2 9 .  Pecember 18T0*

Jlaa 1*0$ Uofict 2 fl. 5 0  lu*. aftcw. 1Ual)t*nng.
® > e j e s  U n t e r n e l ) n i e n  g e t b d t ) r t  nidyt  a U e i n  b e m  S B D ^ W y a t i g f e t t S f t n n e  ® e l e g e n ^ e i t ,  b e i t r a g e u  j u  f ó n n e n ,  b a j i  bi e  © e i n e r  f .  f .  9Jpof tol i j c£)en 3 ) t a j e f t d t  
a d e r g n d b i g f t  b e s e i d j n e t e n  e b t e n  3 t u e i f e  e r r e i d j t  t u e r b e n ,  f o n b e r n  eS be r fd y a f t  g t ei d ) j j e i t i g  b e m  © p i e t e r  b i e  2) t5g,[ id)fei t ,  b u r d )  © i l a n g u i i a  b e b e u t e n b e r  
® e m i m i f i e ,  b i e  e i g e n e  ? a g e  u n b  j e n e  i l j r e r  S T n g e ^ b r i g e n  r e i d j l i d )  u n b  b a u e r n b  j u  b e r b e f j e r n ,  —  bi e  f.  f.  S o t t o g e f a f l S  - © i r e c t i o n  f ) a t  b a t ) e v  a n d )  

b i e  3 u b e r f i d ) t ,  b a ^  b i e  S 3 e t t ) e i [ i g u n g  a n  b i e f e r  S o t t e r i e  e i n e  fel)r  g r o j i e  fe in  l u i r b .

3 B i e n ,  a m  20, ^sul i  1870. T T a n  l ) c r  6 .  (1: C o t t o  = t 0 e f o H s  = ! D i r c c t i o n .
£>ie Ł ° s e  fonntn in aBien bei ber im f. f. Sotto= ©efaUS = 35irettion«= ©ebriube, Stftbt, ©nlsgricS 9tr. 20 befinbli^en Stbtbeituitg fur © taa ts  •-fiotterien jn tuo^l 
ttjatiflen dioetfcu fotnohl einjdu/ ^  cmtfl *n ^art^ ieen besogen, ober fcfjriftliclj ttnter Slnfefjlup beS entfallenben ©elbbetrageb befteltt nierben: fe rner  flnb biefelben 
j« bejiebęn. .in łffiirn: bei allen fcotto.Kotteetunten J in ben f. f. unb f. ungarifcljen S aabem ; bei atten S o tto ; żlcintern, unb SottosKoI(frtnntcio bann auth in uifleu 
£>rten bet (3teurr= m,ą jpoftamterii/ Sr«baFutrf(^Ieifern/ Gifenba^n: unb £>antpff(f)iffal)rt6 = <Śtation6amtern. fo roie bei ben in ®tabten nnb bebeutenbtn Ortf4iflf*tn

b t r  IDtonarĄte efnfgefteKten fonft igen 8 o 8 a b f a | : p r g a n e n
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Jego ces. i kroi. Apostolska Mość
raczył najmiłościwiej pozwolić najwyższem postanowieniem z dnia 17. maja 18G9 urządzić loterye

na tnspófne cefe hoOrocjjgiine fifa mojsftorogcf)
a najwyższem postanowieniem  z dnia 2 2 g o  lipea 1869  rozporządzić, aby cały  czysty dochód

I. Loteryi rządowej
n a

w s p ó l n e  c e l e  d o b r o c z y n n e  d l a  w o j s k o w y c h

w  dwóch trzecich częściach
został- przeznaczony na utworzenie stypendyów ręcznych dla córek ubogich c. k. oficerów, urzędników wojskowych i byłych  
stron wojskowych, jako  też na utworzenie miejsc wolnych w klasztorach żeńskich i zakładach wychowawczy cli dla dziew­

cząt, sierót po takowych wojskowych, a w j e d n e j  t r z e c i e j  c z ę ś c i  na ogólne  ce le  fundacyjne.

Stosownie do tego najwyższego rozkazu c. k. dyrekeya dochodów loteryjnych otwiera

I. Loteryę rządową na wspólne cele dobroczynne dla wojskowych.
Loterya ta, nadzwyczaj korzystnie wyposażona, zawiera 1311 numerów wygrywających,

a mianowicie:
1 główną wygranę W kwocie . 2 0  wygranych po 2 0 0  z ł . razem . . .
2 główne wygrane po 2 0 . 0 0 0  z ł . razem .  .  t ł O . O O O  „ s o 1 0 0  „ 55 * * »
3 W 75 5? 1 0 .0 0 0  „ „  .  . 30.000 „ 8 0 0 0  „ 99 *  • • . . . 4.800 „

4 55 99 55 5 .0 0 0  „ „  .  .  30.000 „ 1 0 0  „  „ 4 0  „ 99 • .  .  . 4.000 „

5 wygranych 55 3.000 „ „  .  15.000 „ 1 0 0 0 1 0  „ 99 *  » . . 10.000 „
6 99 99 2 .0 0 0  „ „ . . 13.000 „ 2 2  num. poprzedn. i następ- ]I
8 99 5? 1.000 „ „  .  .  t i . O U O  „ nyeh wygryw. obligacye 1 0 0  „ 99 ♦ * . .  . 3.200 „

1 0 55 55 500 „ „  . . 5.000 „ prem. pożyczki z r. 1864 ;1
w  s u m i e  o g ó l n e j  :

£00.000 złotych w  walucie austriackiej.
C i  a g n i e n i e  n a s t ą p i  n i e o c h y b n i e  i  n i e o d w o ł a l n i e  d n  i  a ‘* 0 .  f f f l i t i ł l i ł l  1 8 7 0 .

Cena losu 3 złote 50 cent. w walucie austriackiej.
P rzed s ięw z ięc ie  więc to nietylko uczuciom  dobroczynności nastręcza sposobnosć przyczynienia się, aby cele szlachetne przez Jego c. i k. Apost. 
Mość najmiłościwiej wskazane, osiągniętemi zostały, lecz zarazem daje grającemu możność, przez uzyskanie znacznych wygranych polepszyć dostatnio 
i trwale położenie własne i sw ojej ro d z in y , -c .  k. dyrekeya dochodów loteryjnych ma zatem nadzieję, że udział w tej loteryi będzie bardzo wielki.

Wiedeń, dnia 20. lipca 1869. t l b  C* 6 .  0 l ) l ' d i c i ) t  b o d jo b o U J  lo tC l  t)jlit)CQ.
L iO S y  nabyw ać można tak pojedynczo, jak w partyach , w W iedniu , w oddziale loteryj rządow ych na ce le  dobroczynne, znajdującym  się w zabudow aniu e. U. 
D yrek c ji dochodów  lo teryjnych w m ieście, przy ulicy Salzgries N r. 2 0 , albo zamawiać je  pisem nie z załączeniem  przypadającej kwoty. N adto są do nabycia 
w W ied n iu : u w szystkich kolektantów  lo te ry jn y ch ; w c. k. i k. k ra jach  w ęg ie rsk ich : we w szystkich urzędach loteryjnych i u kolektantów  lo tery jnych , także 
w wielu m iejscach w urzędach podatkow ych i pocztow ych, u sp rzedających  tyturi, w urzędach  stacy jnych  kolei żelaznych i żeg lug i parow ej, jako  też u w szyst­

k ich  organów  do sprzedaży losów ustanow ionych w m iastach i znaczniejszych m iejscach monarchii-.

Oto iw u k. flnocTOAkCKoe E eahhectro

KAArOROAHAH B CIKklCOldHIUHAfh p k l l l f  HkCATk 3 T s  ĄH/W 17 .  t l k l A  1 S G 9  ©ĄOKpHTH ©ypAIKCNkH AOTfplH 
Ą A A  C II O A t  ll H U  \* T. B O li C H O B O -  H A A T O A -Ł A T £ A k II kl \* 1,  U, L A f H ,

a dceBkicoMAiluiiiAm. plimfiiieAtT, 3-k a n a  22ro A m nu, a  1869 AtiiAocTHRj.iliiiE onpfa ^ a h t ii.
A Bk! BECk MHCTklll ĄOXO\li

I. i p ?K Ó K H O H Ó O T C p i H
c n O i\ f M n KI X  k K O 11 C K O K O -  li A d I’ O Ą *k /A T 6 A k H kl \  k I \ 'k A f H

0\*nOTptKA£NO BTz A BO y iz  TpETHH4X"h HA 
oyuptAtAtNif pśsNktyk ctiiii£ita'iii AAA a o h£P*m oynorn\"k 14. k. o<jiniJ,epoB'k, Botlcnoekiyk oyp/AA" 111̂ 8,11 o r.kiBUinyił BOtiCKCRhi\*ii 
CTOpOII’h, ono H NA OCNOBAtlie ROAkNkl\"k dUiCTI^k A a a  OClipOT^Akiyii A om£P £|U| TdKII\*'h VK£ BOlICKOKkiyTi BTz «K£NCKMyTi AtOIIACTII-

p A \ " h  II BOCHIIT A Ali i j l d y h ,  A B k  OAIIOiI  T p E T H H ' b  IIA OBi p i l l  <j'>0MAAIl,il1llill 11,'t; A It.

R c f I łk ie O M d H U J fA t S  C f iW S  n p H K A .S S  0 T I K 'K ’k A ,l<>5 O T K O p /W e  U,. K . A H p E K i y A  A O T f p iń l l k l J f k  A 0 y « A 0 m z  

I .  Ą fp X A B H 8 lO  łlO Ttp jlO  CflOAfMNMJIfh BOHCKOKO~BAArOĄrhAT£AkHKI^"b L^iSAfll.

■

O i A O C O K A H R O  K O p W C T H O K u i n o c A / K f u H a M  a 0  T  (  p  i  A  C 0 Ą l p J K H T l v  1 3 1 1  K k i n r p H I I l C M , a 11 A U l l t ł o  :

1 r O A O K H k l H K h J H r 0 H U J rK H a • . * • . . * . 4 0 . 0 0 0  h a . 2 0  B k i t i e p H i i u t i 110 2 0 0 s a . p a a o t u i i H a  . 4 . 0 0 0  s a .

2 r O A O B N I H K h i H P p H U l H n o 2 0 . 0 0 0 SA. p a s o i u i i  n a . 4 0 . 0 0 0  „ 5 0 55 1 0 0 55 55 55 * 5 . 0 0 0 55
3 99 55 55 1 0 . 0 0 0 55 99 55 .  3 0 . 0 0 0  „ 8 0 5* 6 0 55 55 55 * 4 J O O 99

4 99 55 99 . 5 . 0 0 0 55 99 55 .  3 0 . 0 0 0  „ 1 0 0 55 4 0 55 5»
*5

55 * 4 . 0 0 0 99

5 R h J H r p H I U f H 55 3 . 0 0 0 99 55 99 . 1 5 . 0 0 0  „ 1 0 0 0  „ 55 1 0 55 55 • f  0 . 0 0 0 5?
6 99 99 2 . 0 0 0 99 99 99 .  1 3 . 0 0 0  „ 2 2  n p E ^ - k -  h  n o  K k i u r p u i u u  C k )
S

V 55 i . 0 0 0 55 99 55 . 8 . 0 0 0  „ l lp fA M A A M I n O i K H M K H  37v p.

r

100 55 55 55 • ^ . 9 0 0 55
1 0 99 55 5 0 0 55 99 55 .  5 . 0 0 0  „ 1 8 6 4  i

A k c i r o  p A 3 0 A T k  K i l  e S i W k :

S O O . t t O O  3 0 A 0 T .  B d A I O T .  d E C T p .
T A r N £ H k 6  n O A O JK H T E A k N O  H H E O T 3 0 R H O  N A C t Ś i I H T T a 2 9 .  t y ^ A N A  1 8 7 0 .

A o C T y  C T O H T T k  3  3  C A .  5 0  K p.  A C C T p .  K  A A. (2420— 1)

t t p < A ll p H U A T l 6  C I6  T A K H A V k  C n© C O KO lU T v l l ® A A e  H t JO A k K ©  K A A C O / l/k  A T f A k H O A t S  C jW k lC rtS  n p H A U K H T O C T k ,  llp H M H M H T H  C A ,  A B k l  E A A r o p O A H ‘ H S ' r 'ł ł  
a  I I  K . f ln C C T O A k C K O r O  B lA H M tC T R A  K C f A IH A O C T m c k i l l lK  O S U A M f l l in  H 'k A H  O C Z M - IK IIH  G t lZ H ,  HO OHO 3 A  © ,A,HHAVk p A 3 0 A \ ’k  I IO ^ A C  H r p A M IK H  R 0 3 A tO JK H O C T k  
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